Drodzy Kierowcy


 Piszę do Was, bo wszyscy pragniecie być wzorem do naśladowania na drogach.  Żądacie, aby nikt nie łamach praw  kodeksu drogowego. 

Wiem, że czasem łatwo jest zapomnieć o podstawowych zasadach obowiązujących na drodze. Często w mediach słyszę informacje                 o tragicznych w skutkach wypadkach z udziałem pijanych kierowców. Pijany kierowca potrącił rowerzystę, pieszego … i uciekł z miejsca wypadku! Informacje te z powodu ich dużej ilości zwykle na chwilę tylko wywołują   współczucie dla ofiar. Potem – zapominamy o tym. 

Co o tym wszystkim wiemy my najmłodsi i młodzież? Jaka jest  nasza świadomość zagrożenia życia, które towarzyszy jeździe                       z nietrzeźwym kierowcą? Co sądzimy  na ten temat?


List ten piszę po wstrząsającej tragedii, jaka wydarzyła się w Klamrach k. Chełmna. Auto prowadzone przez nastolatka, który miał we krwi  0,5  promila alkoholu, a nie miał prawa jazdy, wypadło z drogi i uderzyło bokiem w drzewo. Samochodem podróżowało dziewięć osób. Zginęło siedem osób, a dwie zostały ranne. Kolega ofiar wypadku w Klamrach, twierdzi w rozmowie z TVP Info, że jeszcze w nocy widział swoich znajomych. Jak powiedział, nie wsiadł do ich auta, bo uznał, że kierowca jest pod wpływem alkoholu.  To uratowało mu życie!  

 Ja  i moi rówieśnicy sądzimy, że  spowodowanie wypadku  ze skutkiem śmiertelnym wywoła jakąś metamorfozę u młodocianego sprawcy wypadku. Na pewno nie pozwoli mu zapomnieć tego wydarzenia. Siedem osób zabitych to olbrzymi bagaż ,,doświadczeń”, który będzie musiał dźwigać przez całe życie! Jego pamięć została obciążona ciężarem cierpień rodzin ofiar wypadu drogowego. Dochodzi do tego świadomość, że  tylko ,,z mojej winy”.  Czy w przyszłości  będzie w stanie zasiąść za  kierownica pojazdu? Czy obecne traumatyczne przeżycia pozwolą mu na swobodne poruszanie się po drogach? Czy zawsze będzie mu towarzyszył  lęk? Na te pytania na razie nikt nie jest w stanie odpowiedzieć. Na pewno są to pytania skierowane do wszystkich kierowców.

Myślę, że warto zwrócić się do Was, Kierowców z prośbą o  jazdę samochodem  tylko wtedy, gdy jesteście trzeźwi ! Na drogach czyhają  niebezpieczeństwa, ale wypicie choćby jednego piwa obniża koncentrację kierującego pojazdem. Starajcie się przewidzieć skutki niewłaściwego postępowania. Nie zawsze znajdzie się ktoś, kto odbierze kluczyki  samochodowe kierowcy, który jest po spożyciu alkoholu. Ofiarą może być każdy z nas. Cierpieć będą również rodziny sprawców wypadków.

Anita Płoszczyca, kl. VI  Szkoła Podstawowa w Jankowicach

Drogi Kierowco!

         Postanowiłem napisać do Ciebie list. Zatytułowałam go ,, Życie’’.

Często widuję Cię w sklepie, prosisz o kilka butelek alkoholu. Wydaje Ci się,  że skoro do domu masz już blisko, możesz już  się napić. Przecież to kilkanaście metrów, nic nie może się stać… Zaraz potem przekręcasz kluczyk                   w stacyjce. Takie zachowanie jest u Ciebie notoryczne, ale Ty na pewno uważasz inaczej… Kiedyś nawet zapytałam, czy się nie boisz , odpowiedziałeś , że to nie moja sprawa… Nie mogę nic już więcej zrobić , przecież jesteś dorosły ,             a ja tylko dzieckiem. 

Człowieku , czy Ty masz wyobraźnie ??? Pomyślałeś choć przez małą chwilę , co może się stać za metr , dwa za zakrętem ?Może tam iść pieszy , dziecko , może to być nawet Twoje dziecko , może jechać ogromny tir!

Może to być nawet Twój ostatni powrót do domu! Czy pomyślałeś , że możesz kogoś zabić zniszczyć komuś życie , odebrać komuś ukochaną osobę , sam zginąć ??? Pomyśl , że każdą bezsensowną śmierć na Twoim „podwójnym gazie” to Twoje wyrzuty sumienia ,  a dla kogoś koniec świata. Czy przemyślisz te słowa które do Ciebie kieruję ?
Martyna Gąsiecka, klasa IV Szkoły Podstawowej w Jankowicach

Drogi Kierowco!

            Jadąc samochodem często zapominasz, że nie odpowiadasz tylko za siebie, lecz również za innych uczestników ruchu drogowego.

            Dla niektórych jazda po jednym piwie lub drinku to nic takiego. Jesteśmy nieświadomi tego, że nawet mała ilość alkoholu, narkotyku lub silnego leku przeciwbólowego może zrobić                z naszym ciałem i umysłem co chce. Wyobraźmy sobie miły letni wieczór u znajomych. Wypiłeś kilka drinków. Jest już późno, nie chcesz dzwonić po taksówkę. Decydujesz się jechać własnym samochodem z żoną i dziećmi, by wrócić do domu. Poczucie, że coś się może stać, że możesz ulec wypadkowi, a co za tym idzie zrobić krzywdę swojej rodzinie lub nawet przypadkowemu człowiekowi jest bardzo nieprawdopodobne i odległe. Myślisz, że Ciebie to nie dotyczy. A tu jednak ostry zakręt, śliska jezdnia, drzewo i pustka. Właśnie zapłaciłeś najwyższą cenę. Odebrałeś komuś życie. Jedna sekunda, a ma tak wielkie znaczenie. Chyba nie chcesz żyć ze świadomością, że zabiłeś żonę, dzieci, pasażera lub przypadkowego człowieka. Cierpienie, ból, pustka, uczucie że nie masz już po co żyć, że nie jesteś godzien życia. I to odwieczne pytanie: Dlaczego właśnie ja? Według danych ONZ co 30 sekund ginie w wypadku drogowym jedna osoba, czyli 1,2 mln osób rocznie i 30-50 mln rannych. W tym ok. 40 % to dzieci i młodzież. Czy Ty chcesz się przyczynić do zwiększenia tej statystyki? Czy chcesz żyć w smutku, poczuciu winy i żalu? Czy chcesz ponieść najwyższą cenę za jazdę po pijanemu? Życie drugiej osoby. Jeżeli spowodujesz wypadek drogowy ze skutkiem śmiertelnym pod wpływem alkoholu, to grozi ci do 12 lat więzienia. Sąd może również orzec dożywotni zakaz prowadzenia pojazdów mechanicznych. Gdy w krwi masz mniej niż 0,5 promila alkoholu, popełniasz wykroczenie, za które możesz zostać ukarany karą grzywny lub zakazem prowadzenia pojazdów mechanicznych do 3 lat. Jeżeli poziom alkoholu we krwi jest większy                 i przekracza 0,5 promila to zostało popełnione przestępstwo, za które grozi więzienie do 2 lat, nie będziesz mógł również prowadzić samochodu do 10 lat. Jak wiele może Cię kosztować nietrzeźwość za kierownicą? Pracę, więzienie, kalectwo, życie – Twoje lub kogoś innego. Każda osoba skazana przez sąd za jazdę po alkoholu jest wpisana w Krajowy Rejestr Karny. Czy znasz konsekwencje jakie Cię czekają? Nie dostaniesz pracy w ochronie, służbie cywilnej, wojsku, policji, jako nauczyciel. Nie będziesz mógł zostać radnym. Możesz nie dostać kredytu. Nie dostaniesz wizy do niektórych krajów. Jeżeli prowadzisz firmę, nie będziesz mógł wziąć udziału             w niektórych przetargach. 

             Mam nadzieję, że te argumenty, jakie wyżej przedstawiłam są wystarczające i ten, kto to przeczyta, już nigdy nie wsiądzie pod wpływem alkoholu za kierownicę. Odpisz, co o tym myślisz. Pozdrawiam i czekam na odpowiedź.

Olimpia Jarska, klasa VI Zespół Szkół w Babicach


                                                                  Drogi  Kierowco !                                            

                Ze  względu  na  Twoje  bezpieczeństwo  jak  i  osób  jadących  z  Tobą  pragnę  Cię przekonać, abyś  odstawił  alkohol  na  czas  podróży. Dobrze  by  było  zrezygnować  z  jazdy  pomimo  pewności  siebie, ponieważ  idąc  takim  tokiem  myślenia, większości  ludzi  mogłoby  zginąć, w  tym  niewinne  osoby. Wystarczy  lekkie  zamroczenie  i  wypadek  gwarantowany. Po  alkoholu  zmienia  się  Twój  komfort  jazdy  oraz  czujność. Jak  już  wcześniej  napisałam, było  wiele  wypadków  spowodowanych  po  wypiciu  wysoko  procentowych  trunków.  Pragnę  Ci  przybliżyć  jedną  z  takich  historii.

Pewnego  dnia  młoda  para  absolwentów  szkoły  licealnej  wybrała  się  na  studniówkę. Byli  uradowani  końcem  roku, więc postanowili  wypić  kilka  piw. Aby  impreza  była  bardziej  udana, po spożyciu  alkoholu  wsiedli  do  auta  i  pojechali  na  imprezę. Jadąc  drogą  dwukierunkową,  kierowca  postanowił  się  zabawić  i  wyprzedzić tira  jadącego  przed  nim,  nie  zdając  sobie  sprawy, że  zza  zakrętu  wyjedzie  inny  samochód... Wszyscy zginęli.

Ich  życie  skończyło  się  tylko  dlatego, że  alkohol  wygrał  ze  zdrowym   rozsądkiem. 

               Myślę,  że  po  przeczytaniu  tego  listu  zmienisz  swoje  postępowanie  i  po  wypiciu  alkoholu  nie wsiądziesz  do  auta. Może  dzięki  temu  uratujesz  kilka  istnień, a przecież  ludzkie  życie  jest  najważniejsze.
Paulina Zaczyńska, klasa III PG Zespół Szkół w Babicach
Drodzy Kierowcy! 


Piszę do Was ten list, ponieważ codziennie rano idąc do szkoły, zastanawiam się jakim będę kierowcą. 


Bardzo często słyszę w telewizji, że jakiś pijany kierowca potrącił dziecko, ucznia, starszą panią z zakupami lub spowodował wypadek ze skutkiem śmiertelnym. Powstało już tak wiele kampanii, które sprzeciwiają  się wsiadaniu za kierownicę po spożyciu alkoholu. Niestety, to nie zawsze skutkuje. Pomyśl Kierowco, czy Ty idąc chodnikiem lub prowadząc samochód, czujesz się bezpiecznie? Czy zdarza Ci się myśleć, że chcesz jak najszybciej              i najbezpieczniej wrócić do domu? Inni myślą tak samo. Zastanów się, czy warto ryzykować nie tylko swoim życiem, ale też niewinnego dziecka, które wraca wesołe do domu, żeby pochwalić się mamie dobrą oceną. Czy jesteś takim kierowcą, przy którym sam czułbyś się bezpiecznie? Niejeden raz role się odmieniają i to Ty możesz mieć do czynienia z nietrzeźwym kierowcą. Często o życiu lub śmierci decydują nie sekundy, ale promile. Jesteś odpowiedzialny za siebie i innych uczestników ruchu drogowego. Przede mną czeka wiele wyzwań i trudnych decyzji. Może to ja będę musiał wybrać, czy odwozić babcię po tym, jak wczorajszego wieczoru, po długiej imprezie cudem znalazłem swoje łóżko, czy odmówić. 

Michał Krupa  II PG w Babicach 

Drodzy Kierowcy!

 
Dobrze wiecie, że z roku na rok na drodze jest coraz więcej wypadków, a mogłoby ich nie być                     w ogóle. Wsiadając za kierownicą po spożyciu alkoholu wydajecie wyrok śmierci na siebie lub na osoby trzecie. Dlatego zwracam się do was z prośbą o właściwą postawę podczas jazdy samochodem.

    
 Mimo, że mam zaledwie czternaście lat jestem świadoma, że prowadzenie pojazdu pod wpływem alkoholu lub narkotyków jest wielkim błędem. Błędem, za który możemy zapłacić zdrowiem a nawet życiem. Zycie to największy dar jaki otrzymaliśmy. Niestety tak wielu z nas nie zdaje sobie  sprawy, że tak łatwo można je stracić. Na pewno nie jesteście w stanie wyobrazić sobie co czuje osoba potrącona, która przeżyła wypadek lub bliscy po śmierci poszkodowanego człowieka. Kierowcy! Nie wsiadajcie za kółko, chociażby ze względu na własne bezpieczeństwo. Wielu ludzi postępuje wbrew zasadom drogowym chcąc popisać się przed znajomymi, nie zdając sobie sprawy z powagi sytuacji. Nie bądźcie tacy jak oni. Nie bądźcie bezmyślni                       i nieodpowiedzialni. Bo to właśnie od Was może zależeć cudze życie .Niestety dobrze wiemy, że nawet surowe kary nie zapobiegają wypadkom na drogach, które spowodowały osoby pijane lub po spożyciu narkotyków. Każdy z nas powinien wykazać się  wykazać się odpowiedzialnością i odwagą i nie pozwolić takiemu człowiekowi kierować samochodem. Pierwszą osoba, która może temu zapobiec jest pasażer. To właśnie on powinien powstrzymać Was przed tą głupotą i przypomnieć Wam, że to co robicie jest złe. Co chwilę słychać w mediach o wypadkach spowodowanych przez pijanych lub odurzonych, więc dobrze wiecie, że społeczeństwo nie toleruje takich ludzi. Dlatego nie dopuście do tego, aby społeczeństwo znienawidziło również Was. Pamiętajcie, że każdy z Was może przywołać kogoś do porządku nawet być może uratować komuś życie, bo straty podczas wypadku są ogromne a ludzkie łzy nie zliczone. Nawet jedno małe piwo może doprowadzić do wielkiej tragedii.

     
Mam nadzieję, że weźmiecie sobie moje słowa do serca i nigdy nie będziecie prowadzić pojazdu pod wpływem alkoholu lub środków psychoaktywnych.

Klaudia Mleczko, kl. I PG w Zagórzu
